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LONDYN. —- dnia '27 stycznia. -- P szenicy angielskićj bar- 
dzo mało dowieziono na targ wczorajsży ; mało także by- 
loi kupców z prowincji, co przypisać nałeży nastającćj 
odwilży, ale dla tego kupowano i dosyć płacono po ce- 
nach ostatniego targu, pszenicę czerwoną. brabantską it. 
p. gatunki. | Pięknćj gdańskićj i pomorskićj czerwonćj nie 


- wiele kupowano, bo pićkarzy nie «widżiano na targu. Je- 
 ©zmień bez pokupu i staniał o 1 szyling. Owies tak samo, 


Od:czasu jak zniżona została opłata celna od zboża, o- 
clono już po dzień 1 b. m. 727,492 kwarterów pszenicy 


'(kwarter 2; kor.), a w tymże dniu bylo jeszcze pod zam- 
knięcien rządowóm 29,835 kw. pszenicy. Tym więc spo- 


sobem, było zagranicznćj pszenicy wprowadzonej do An- 
glji po dzień 1 stycznia b. r. w ogóle 757,325 kwarterów. 
Od 1 stycznia aż do dziś dnia wprowadzono jéj circa 
200,900 kwarterów; oprócz tego, było oclonćj już mąki 
10,545 ceutnarów, a pod kluczem rządowym 7,598 eent. 
W upłynionym kwartale oclono w Anglji: Jęczmienia 
175,709, osysa 11,519, grochu 30,968, fasoli 58,262 kwart. 
W dniu 1 stycznia było pod kluczem rządowym: Owsa 
145,596; jęczmienia 698, żyta 31,608, grochu 8,337, fasoli 
17,951 kwarteró w. i * 
AMSZTERDAM. -- dhia 31 stycznia, -- O pszenicę dopyty- 
wano się dość skrzętnie ; polską 128 fantową wysokopstro- 
katą, (na entrepot) płacono 460 Fl. (57 złp. za korzce); na 


- konsympcję 500 Fl. (62 zły. za kor.); czerwonopstrokatą 


125 funtową 418 Fl. (51 złp. 24 gr. za korż.); takąż samą 
128 funtową 410 FI, (50 złp. 24 gr. za korz.); żyto 124 
fn. (na entrepot) płacono 206 Fl. 51 złp. za korż.); 118 


funtowe na konsumpcję 198 Fl. (243 złp. za korzec). 
je > 


arszawie dnia 11 Lutego 1829 roku we Środę. 


żądano | płacono | Gotowe pieniądze żądano płacono 
——— SZYBIE. 
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* Prenumerata na prowincji zopłatą . 
pocztową złp. 20 kwartalnie. 
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WIADOMOSCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
KRÓLESTWO POLSKIE — Warszawa. 


— Urząd E, miasta stołecznego PFarszawy. 
Ww skutek neskryptu komuissji rządo wćj spraw wewnę- 
trznych i połicji z dnia 27 z. m. Nru 11? na dostawę 50 
sążni kubicznych zwiru arfowanego -do konserwacji ulic 
mac-adamiżowanych w mieście Warszawie, ogłasza ninicj- 
szém licytaeją publiczną in minus, do odbycia którćj ter- 
min stanowczy na.dzień 16 b. m: na godzłuę 3 z południa 
w ratusza głównym w sali zwykłych posiedzeń urzedu 
municypalnego przeznaczając, wzywa chęć vodjęcia się 


„dostawy powyższego materjału mających , aby zaopatrze= 


ni w vadium w gotowiźnie.w kwocie złp. 300, w tetmi- 
nie i miejscn znajdować się clicieli. Warunki do licyta- 
cji w biórze urzędu municypalnego w każdym czasie 
przejrzanć być miogą/—- Działo się na posiedzeniu w ra- 
tnszu głównym miasta stołecznego Warszawy dnia 3 la- 
tego r. 1829. Radea stanu prezydent 7f/ojda.=- Sekretarz 
jeneralny Jahożkowskć. 

= Sprzedać tryków i macior. = W poniedziałek d. 16 lu- 
lego b. r., rozpocznie sięna nowo sprzedaż tryków w tu- 
tćjszćj owczarni. O cenach można jak zwykłe przekonać 
się z rejestru taxowego, ułożońcgo stosownie do ta~ 
sad najumiarkowańszych i stosownie do pory ozagu: Ma- 


*ciory karmiące wysławione na sptzedaż , mogą podług Ży- 


Życzenia, już w przyszłym miesiącu być odesłane , albo- 
wieni w tymi czasie nastaje odstawienie ich jagniąt. Ospa 


me panowała w tutejszćój owczarni. Dla uniknienia tszeł- 


kich dowolnych darów aha tutćjszych owczarzy tt. p., u- 
stanowiona zoslała cxtra ceny kupna, mala tantiema do 
taxy zastosowana, W Glumbowicach pod Winziziem w Szlą- 
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mile od Rawicza W. X- Poznańskiego, gólności dzienniki liberalne, oprócz Konstytucjonisty, 


d. 2 lutego 1829 r. — Fogel. Jnspektor ekońomiczny. 

—. Perkauf von Stachren und Mutterschaafen. Montag 
den 16 Februar d. J. wird der Stachreverkauf, in. der 
hiesigen Stammschäferey wieder anfangen. Die Preise sind 
wie gewöhnlich aus einem. besondern Tax--Register zu 
ersehen , und den Żeitverhaltnissen gemäss, billig gestellt. 
Die zu verkaufenden Zuchtmutterschaale können auf Ver- 
langen schon mit Anfang des künftigen Monats verabfolgt 
da bis dahinihre Limmer abgesetzt werden sollen. 
bei den hiesigen Heerden noch 
nie gezeigt. Zu Vermeiding aller willkiibrlichen Geschen- 
ke an die hiesigen Schäfer etc. wird noch. ausser dem 
Kaufpreise , eine billige Tantićme des Taxwerthes entrich- 
tet. — Glumbowitz bei Winzig in Nieder-Schlesien und 
9 Meilen von Rawicz im Gross-Ierzogihum Posen, den 2 
Februar 1829. — Kogel Reichsgraflich von Roedernscher 
Wirthschafts Jnspector. i RX 


zku niższym , dwie 


nie mogą znaleźć dosyć 
nistrom za otwartość, zjaką król do reprezentantów na- 
rodu przemówił, i za wyraźne pogodzenie w nićj interc-- 
su tronu z interesem narodu. Już w czasie posiedzenia nie 


wyrazów dla podziękowania mi- 


mogli członkowie przytłamić uniesienia radośnego, a te- 
raz mówi jeden z dzienników » 
się w sercach wszystkich Francuzów, Wszelako wątpie: 
rzeczone dzienniki, czy ministrowie teraźniejsi będą 


mieli dosyć woli i mocy do postępowania stosownie do te- ` 


werden , 
Schaafblattern hahen sich 


go, co mowa królewska wyraziła. 

|| Gazcta Francji przyznaje już, że xiąże Polignac nie 
po to wezwany został do Paryża, iżby objął wydział spraw, 
zagranicznych , ale że ma być posłany do Stambułu. 
ścjańskićj i metody* instrukcji, wyżnaczyły spólnie 1500 
fr. nagrody za najlepsze pismo o wolności instrukcji. 

— Widowiska paryzkie miały w ciągu r. 1828 dochodu 
5,838,054 fr. Cyrk Frankoniego miał stosunkowo naj- 
większy dochód. CA i 

-- Rzeczpospolita Hajti zapłaciła Francji, 50,000,000 fr. 


WSZ ROSE BR NAA 
` — W dniu g b. m. w.rocznicę urodzin J. ©: M. W. xięcia 
Michała Pawłowicza, zebrały się władze rządowe i pu 
fWliczność w kościele archikatedralnym, zańośząc tammo- 
diy do Tronu Przedwiecziego za pomyślność i najdłuższe 
zdrowie całej najjaśniejszćj rodziny panującej. Mszą S. 


celebrował J: W. JX. Woronicz arcybiskup warszawski > ża 
: wynagrodzenia, ale ztej 


który z wyjawieniem-sweg0 zdania jeszcze się wstrzymał, - 


-= Towarzystwa instrukcji elementarnéj, moralności chrze- 


summy tylko 6,060,000 freo przý= 


prymas, senator królestwa polskiego, po której zaintono- 
wał hymn: Te Deum. SKR 

-- Owady, o których ukazaniu się artykuł z podpisem R. 
i K. donosił, zowiemy Ww entomologji Pchłami ziemnemi 
(Podura). Ciało ich wązkie, okryte delikatnerni łuszcz- 
kami, jest bardzo zwinne i wykrętne. Mają one nóg 
sześć i rożki ze ách stawów złożone > ale najdogodnej- 
‘szym uwagi jest ich ogon widełkowaty, pod brzuch pod- 
gięty, a fak sprężysty że za uchyleniem gó z tćj pozy- 
cji, owad według woli skacze , na zasadzie tego mechani- 


zmu, który dobrze znają dzieci wiejskie, nsposobiając do: 


skakania po ziemi nakształt żaby, oczyszczoną kość pier- 
siową z ptaka. Jest u nas kilkanaście gatunków tego 
rodzaju; jedne żyją pod kamieniami i między mchem 
w lasach, drugie blisko wód i na wodzie , inne okolo 
stosów gnoju it. d. Gatunek, o którym PP. R, i K. do- 
NOSZA, Klif nazywa śnieguła (Podura nivalis. Lin.); jest 
"on z tego względu osobliwszy, że ukazuje się i żyje w 
téj porze roku, w którćj inne owady dla zimna żyćby 
nie mogły. Slady ludzi chodzących w lesie po śniegu, 
bywają częstokroć. niemi okryte. Wszystkie. gatunki te- 
go rodzaju , zbierają się czasem nadzwyczaj licznie, Ga- 
tunek Pi Eimetaria czasem kupami zagarniać można z pod 
wazoników w ogrodzie, a P. aquafica będąc czarnym 
na wiosnę czasem przestrzenie wód stojących, niby ki- 
rem okrywa. Mniejsze „pomiędzy. niemi i nienmicjące 
skakać „54 ich gąsienicami, średnie samcami a największe 
samicami. A. U. 
— Dziś zimna stopni 18. 8 


FRANCJA. -— Z Paryża, dnia 29 stycznia. - Gazety pa- 
ryzkie uważając mowę królewską za dzieło ministrów ; 
czynią nad. nią uwagi i wyrażają o nićj swoje zdania. W o- 


vg 


ministra 


słano z jéj funduszów , resztę na żądanie P. Villele for- 
sznsował syndykat jeneralnych pohorców,— Były minietar— 3 
skarbn (Villelc) ręczył za część tćj summy. ; 
chodzi syydykat z żądaniem zwrotu” 


Teraz przys 
do teraźniejszego 
skarbu , ale otrzymuje w odpowiedzi, że zarę=. 
czenia Pana Vijlcle nie mogą” obowięzywać skarbu i po- 
winny być uważane za osobiste. Syndykat będzie zatćm 
musiał pozwać exministra i położyć areszt na wszystkie 
jego dochody. & Ę 
— Mówią, że znakomita osoba do gabinetu angielskię- 


go należąca, pisała do portugalskiej królowy matki, aby 


ją uwiadomić , že od Don Miguela zależy wnijść lub nie 
w związki małżeńskie z Donną 'Marją. ETLE, 


j 


— Wojsko gre- f 


GRECJA. — Z Patras dnia 20 grudnia. 
oddział. tu- 


ckie miało już osadzić Ķarpenišsi, gdy znaczny 
recki uprzedził je i wkroczył do tej twierdzy. Wszela- 
ko dla braku Żywności musieli Turcy rozłożyć się w posi, 
bliskich wsiach. - Grecy pospieszyli przeciw nim, i stoczyli 
kilka utarczek , w których zawsze szczęśliwi, w końcu tak 


że uniesienie to ponowi ` 
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Turków otoczyli, 12 im wszelki dowóz Żywności przecięlit 3% 


— Xiąże Ipslanty, żostawiwszy w 
szył ku Gravia. | 
— Wódz albański Asłan Bey Mokordalis , zatknął w Tri: 
kala chorágiew powstanią. Tsavellas przyrzekł mu pomas 
gać i przysyłać posiłki. i SEZ 


Salonić załogę; WITU”. 
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— Reszyd pasza pobity pod Karakonnia , cofnął się ku 


Janinie. A. 
—- Jenerał Maison wydał dnia 19 grudnia w Modonie 
następujący rozkaz dzienny: ,, Król J. raczył mi polecić» 
iżbym wojsku, któreskłada oddział wyprawy, oświadezyź 
wysokie jego zadowolenie za pdwagę i wytrwałość , 
zaną podczas wypełnienia powierzonego mu zlecenia, ale. 
bowiem tak wzorowo znosiło trudy i niewygody , nieodłą” 
czne od stanowiska, w kraju tak wielce, jak Peloponet, 
$ A ; s 
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zniszczonym. Krdi uwiadomiony dokładnie ogorliwości i 
odwadze swego wojska raczył dodać ; Że jest przekonany, 
Że najtrudnićj było obejść się wojskowym, bez walki z nie- 
przyjacielem. Prosiłem o awanse i znaki zaszczytne; przy- 
chylono się już wczęści do mojćj prośby; inne oznaki ła- 
ski późnićj nastąpią; minister wojny zapewnia mnie o tém w 
imieniu króla, który wypełnił zawsze swoje przyrzeczenia, 
(Tu następuje lista kawalerów nominowanych.) Oddział po- 
wróci do Francji stopniowo; pićrwsza część popłynie za dni 
kilka: -Korzystam z chwili, w-którćj jeszcze całe wojsko 
jest razem:, aby panom jenerałom + Szłabowym i innym 
oficerom wszełkićj broni, p- intendentowi i całćj admini- 
stracji wojennćj podziękować za pomoc, jaką od nich o- 
trzymywałem , za gorliwość i za poświęcenie bez granic, z 
jakićm każdy z nich pełnił swoje obowiązki. Przez cale 
Życie zachowam pamięć zaszczytu, żem był dowódzcą tak 

- walecznego i usposobionego wojska, które nadto odznacza 
się szczególnićjszemi przymiotami dobrego żółnićrza, mi- 
łością monarchy , jego rodziny , porządku i karności.” Ten 
rozkąz dzienny przysłany był do Patras dnia 24 grudnia 
a nazajutrz po mszy S. rozdawał jenerał Schnejder przy- 
słane znaki honorowe. 


TURCJA. Ze Stambułu dnia 25 grudnia. — Pomimo 
osadzenia Morei przez wojsko francuzkie nie zmieniła Por- 
ta postępowania swego z kupcami europejskimi. Owszem 
kazano zasięgnąć wiadomości tak od francuzkich , jak od 
angielskich kupców , czy nie mają jakowćj przyczyny uża- 
"ienia-się-na władze tureckie. ~ GE 
— Dnia 30 grudnia spuszczono na morze okręt linjowy , 
w obec sułtana, który był wszakże incognito ; w orszaku 
jego oprócz innych uwzędników znajdowała się pięcioletnią 
córka jego po wojskowemu. ubrana, którą niosło dwóch 
ezarnych rzezańców. Sułtan miał szerokie pantalony, bu- 
ty wojskowe z przyszrubowanemi ostrogami i zielone rę- 
kawiczki, Wszyscy inni urzędnicy byli podobnież póubie- 
rani. i : 
— Polnocno-amerykański- konsul miał konferencję z tłó- 
imaczem Porty i sądzą, že traktat handlowy między obu+ 
"dwoma krajami bliski jest zawarcia. 2 0 7 
— Prezydent Gapodistrias podzielił Grecję na 13 depar- 
tamentów. Wypadek prac trzech posłów względem granic 
Grecji jest następujący: Obejmie ona Adtykę, Liwadję , 
Eubeęg i pociągnie się do linji między zatoką Arty, aż do 
zatoki Volo, gdzie na mappach przypada 39 stopień szero- 
kości. _ Następujące 27 wysp będą także należały do Gre- 
eji: Syra 60,000 mieszkańców ; Myconi 8000 m.; Naxos 
30,000 m.; Tino 30,000m.; Andros 30,000 m.; Serifo 4000 
1a.; Silno 2000 m.; Sikino 1000 m.; Nio 2000 m.; Santo- 
«in 18,000: m.; Anafa 2000 m.; Stampalja 2600 m.; Hydra, 
40,000 m.; Spezzia 15,000 m.; Egina 15,000 m.; Poros 
12,000. m.; Salamis 5000 m.; Milo 10,000 m.; Skiro 5000 
, m. Thermia, 4000 m.; Zea 8000 m.; Amorgo 4000 m.; 
Calemnos 5000 m.; Leros 3000 m.; 
mos 18,000 m.; Nicaria 5000 m.; 
— Wiceadmirał: Heyden znajdował się dnia 16 grudnia 
z kilkoma okrętami swojćj eskadry na wyspie Poros. 
— Dowódzca pićrwszćj brygady wojska morejskiego , jene- 
rat Sebastiani „ wysiadł w Milo na ląd dnia 16 grudniaizda- 
je się > że ma zamiar zwiedzić wyspy Archipelagu. 
kaz” Dnia 20 grudnia obraził w Smyrnie komodora angie]- 
skiego: Staines w cząsie przechadzki, Żołnierz turecki i 
nie rozumiejąc jego języka, wpadł w taką złość, iż. się wziął 
do szabli, Komodor zaczął uciekać, ale potknął sig i upadt, 


i; 


„maczył, Że był pijany; 


„odbywa ciągle posiedzenia w Trawniku. 


Nysiros 2000 m.; Path- | 


a Turek przeciął mu kapelusz, nie skaleczył wszelako jeż 
go samego. Kobiety tureckie nadbiegły i odpędziły Tia- 
pastnika kamieniami. . Nazajutrz dano Turkowi kijei wy- 
Pedzono go z miasta. . yłby ostrzćj ukarany, ale się tló- 
co też sam komodor potwierdził. 
— Skutki trudów wojennych pustoszą okropnie szeregi 
nowozaciężnych w Szumli. Codziennie umiera ich mn- 
stwa w samćj Szuimli i okolicach. Wielu chorych, podo= 
bnych do trupów, powraca do Sofji, Saloniki, Seresi Adrja* 
nopola i wiele rodzin opłakuje już stratę synów i ojców, 
Zołd pobierają Turcy regularnie, ale im brakuje Żywno* 
ści. = Sułta.* chciał się odważyć na wojnę zimową, ale za 
pomniał o przysposobieniach do podobnćj kampanji. Tur- 
cy nie noszą pończoch i popowracali z gór bałkańskich æ 
odmrożonemi nogami. ` Poźniej dowieźli im kupcy austrjac= 
cy mnóstwo pończoch. Wojsko tureckie rozłożyło się 
wygodnie w domach, z których chrześcjan powypędzało , 
ale nie mają lekarzy i Żywności, do której przywykli. 
Wszelako, dopóki ujście Mariay nie będzie blokowane, do» 
póty otrzymywać będą zboże z niższćj Macedonji. 

— Pasza widdyński uskarza się na brak Żywności i po o= 
trzymamu posiłków jest tak niekonteni teraz jak był da- 
wnićj. Część jazdy jego. w okolicy twierdzy rozłożona , 
musi się sama starać o-furaże. Lud wiejski wystawiony 
jest ztego powodu na wielki ucisk, i chroni się z doby- 
tkami do lasów. i > SEGA 

— W Bosnji przywrócono spokojność , dywan. tamtejszy 
Słychać, Że Bo-- 
śniacy mają wysłać deputację do Stambułu z prośbą o ża- 
ręczenie przywilejów prowincji służących. 
— Mówią o powstaniu Albańczyków przeciw paszom sku- 
tarskiemu i ochrydzkiemu. Pićrwszy nie może iść do Ma» 
cedonji z. wojskieni, jak miał rozkaz, gdgż Albańczyko= - 


wie formalnie go oblegają. R AA Aaa ; 
-WIADOMOSCI NAUKOWE, 
Wyjątki z listów Polaka podróżującego Bo krajach 
; Ta 2 stawiańskich. ` JSEJ 
Z Zagrebu (Agram) stołicy Horwatów (Kroatów), dnia 31 
zi "grudnia 1828 roku. 
$ ` (Dokończenie). 


. W trzecim roku podróży mojćj między Słowianami w- ` 
dało się mi odkryć pomnik godny opieki jakićj mi udziela 
magistratura oświecenia. Są to runiczne- napisy na het- 
mach, dowodzące największćj starożytności stówiańskiek 
w Europie pokoleń. Język tych napisów jest słowiański, 
myślach zupełna i stosowna, głoski są starożytne słowiaj- 
skie, jakie pospolicie zowych wieków zowią raniczneńi: 
nie są zaś ani greckie, ani -łacińskie ale od tych: wszy» 
stkich dawnićjsze. Wszyscy co o runach pisali; utrzymu- 
ją że to pismo jest północne, Że od północnych niemiec- 
kich pokoleń (Nordmianer) » od Duńczyków i Szwedów 
przeszło do południowój Earopy. Tymczasem. nowe od- 
krycia dowodżą odwrotnego rzeczy poeządku: mianowicie 
kiedy znaleziono runy w Tatarji, w Rossji i teraz w połu- 
dniowćj Panonji. O Tatarach pisze Remusat w Rechora” 
ekes sur les langues Tatares, Paris 1820. ZĘ Azji więc 
przyszły runy do Europy, do Hetruskow i do Słowian 
panonskich i obotryekich, jeśli te narody same ich nie 
przyniosły. Od Słowian nauczyli się pisać Duńczykowie 
zostający z nimi w stosunkach handlowych. Jakoż imie sa- 


zy 


(Bao) i 
tny! napisy, krzyczą oni dałej na bożkach obotryckich u 


Retra, spisane przez Masza; są świeżo przez złotnika 
ukute. Napis na złotćj blasze wykopanćj. w Wiqdniu, czy- 
tany przez Katanczyca po słowiańsku, jest niewyrażny, 
sens jego niezupełny i niestosowny! napisy na misach zło= 
tych wykopanych w ziemi siedmiogrodzkićj , na których 
czytają niektórzy między inńiemi słowo zupan y. są greckie, 
Runy starorossyjskie z piątego po Chrystusie wieku są 
świeżo wymyślone. Dosyć tego niedowiarkowie!. prze= 
stańcie na chwilę. A czy napis na starożytnych heľmach 
wykopanych między: Ptuiem (Pettau) i Radgoniem (Rad- 
kersburg) w Styrji teraz południowćj , w obwodzie mar- 
burskim a podawoemu w Panonji wyższej zachodńićj, po- 
traficie inaczej czytać niź po słowiańsku i to od prawej rer 


t tę p 
mo dowodzi Komu Ruńy winne swój początek. - Ü Serbów 
dolnołużyckich (Niederlausitzische Wenden, około Ko- 
twice, t. 1 Kotbus) a więc w sąsiedztwie dawnych Ohotry- 

y. nazywać się i mówić, I tak 


tow, Słowo groniś ,. znacz l é ; 
w biblji tychże Serbów powiedziano jesto Chrystusie. »Je> 
mu budu Nazareński groniś:: A Chrystus Pan mówi do 
ludi » Wiederbisio se staras a groniś: co Łuziemmy Jeść , 
abo co buziemy pis, abościm buziemy SE hoblakaś.« Wy- 
raz gron znaczy mowę i to wszyslko co się jej tyczy: ja” 
ko to: mowę pisaną; pismo; głoski, ich nazwisko. Nie 
pićrwszy lo jest takowego umysłowego i językowego u Slo- 
wian wtej mierze postępowania przykład. U* sarych Sto- 
wian południowych, wyraz głagoliii znaczy mówić, a gła- 
goł znaczy słowo: stąd głagoty głoski 1 pismo głagoli> 
czne dotąd przez słowiańskich katolików. w Dalmacji uży- 
wane, którzy miłością ojczystego języka uniesićni, upro- 
sili sobie u papieża Że im mszą świętą po słowiańsku śpie- 
wać i czytać dozwolił , do czego też mają mszały z łaciń- 
skiego języka na słowiański przełożone, głoskami głago- 
licznęmi napisane i drukowane. Horwaci (Kroaten)j nie 1- 
‘naczéj litery czyli głoski nazywają jak słowami; nasze 
zaś słowo , czyli wyraz zowią albo słowem, albo raczćj re- 
ezg dla różnicy od litery. Niemcy północni zwykli głos- 
kę g jak h wymawiać, inni zaś i tę opuszczają: a tak z gro- 
nów słowiańskich,. zrobili rony, rowy nareszcie runy: (*) 
Jeszcze w sierpniu, W okolicach Lublany. (Liaybach) odkry:- 
łem między innemi starożytny napis słowiański z czasów 
 przedchrystasowych, kiedy Słowianie zwyczajem wscho- 
<dnich narodów od prawej do lewej ręki pisali. „Gdyby nie 
imie słowiańskie Jaromysł które wyraźnie czytać można; 
zaledwicby kto uwierzył, że napis tak starożytny jest sło-* 
wiański. I nacóżby się to odkrycie przydało, gdyby jak 
teraz moda obće temu Słowianinowi było nadane imie? 
Nie potrafiłbym wyrazić ile doznaję radości z tego odkry- 
cia. Trzeba bowiem wiedzieć Że prawie wszyscy uczeni 
zaprzeczali Słowianom znajomości pisma w czasach pogań- 
szczyzny. Wszelkie dotąd odkryte zowych czasów napi- 
sy słowiańskie podlegały wątpliwościom. Te które ja od- 
kryłem , nie tylko Żadnćj nie podlegają, ale owszem do- 
wodzą, że Słowianie nie dopiero w piątym po Chrystusie 
wieku przyszli wte strony , lecz że już w czasach przed 
chrystasowych ` tu -mieli swoje siedziby, Że już przed S$. 
* Hieronimem, Cyryllem i ffetodem znali pismo, Że nie by- 
li tak dzicy jak ich cheą mieć zawistni Hm sąsiedzi. Sta- 
rożytne runy ! pismo słowiańskie od prawćj ręki do le- 
wćj! rzecz niesłychana ! Nie jest to przecież mara: wszy- 
_stko tu na jawie. Żaden podstęp , Żadna wątpliwość nie 
mają tu miejsca. Słowa Zydaku tu dli Jarmejset -upy 
pan ete. (Malarza! tu spoczywa Jaromysł żapanowy pan) 
„są hasłem powszechnego wzburzenia w świecie naukowym ` 
słowiańskim, hasłem nowego układu rzeczy. “Za nic ob- 
szerne rozprawy ża i przeciw Słowianom, na samych do- 
mysłach opierane, krzyczeli przeciwnicy. I gdzież macie 
te pisma. słowiańskie, gdzie macie te starożytne Htery. 
Pokażcie niemi choć aby jeden mapis prawdziwie staroży- 


słów zupełnie słosowna, a imie słowiańskie Zydak. a 


poteżony napis, przechodniu | tu spoczywa Jaromyst, bo 
pomnik głęboko w ziemię zakopany. A któż głęboko w 
ziemi kopie jesli nie mularz zakładając fundamenta bu- 
dowy? Do mularza więc zwrócona mowa napisu.  Głoski 
czyli litery podobne do dotąd znalezionych : ale Że są dar 
leko starsze wypada ztego samego, że je od prawéj do le- 
wéj ręki czytać potrzeba. 

Zamyślam teraz i najgoręcej pragne obejrzeć-owe sta- 
rożytne grobowce, 0 których w swojéj po Dalmacji podró. 
ży pisze xiąże Sapicha (str: 191.) a gdzie między innemi 
przedmiotami dostrzegł na nich rżeżby wyrażające naprzód: 
tańce kobiét trzymających się za ręce w tymosamym jak 
dotychczas Morlacny tańeujących sposobie. Taniec ten 
zowie się po słowiańsku koło.  Powtóre herby i różnego 
gatunku rycerskie znaki w których znalazł wiele spólno: 
ści między słowiańską a polską heraklyką: potrzecie różne 
go rodzaju tak zwane hieroglily. Wiaśnie tych ostatnich 
znalazłem tu pewne ślady utrzymujące się dotąd pomiędzy: 
ludem kraińskim i horwackim. l tak drukują tu nawet 
pobożne litanje i kalendarze na których albo wcale nic al 
bo mało co znajduje się naszych liter, i tylko same spo: 
strzegamy hieroglily. Warto zaiste aby owe z niepamię: 
nych czasów pochodzące grobowce saiślej były badane: 
Sali 'to pomniki Alanów albo Celtów albo Gaulów albo na; 
reszcie Słowian? Oto czego w. ciągu pożądanćj dalszćj 
mojćj podróży dojść pragnę: — Warto aby ta podróż moja 
opieką rządu wsparta, zaszczytnym była uwieńczona koń: 
cem, ‘aby z niej dostateczną odniosły korzyść, dziejey 
ziemiopistwo „* literatura ż fiłologja słowiańszczyny y aby,ź 
„niej spłynęła słąwa na naród i rząd w którym i przez kto: 
ry wzięła swój początek. . BSE : 
amema 
TEATR FRANCUZI. Relåche t cduse du Krotd. 

a 
Kantor główny Gazety Polskiéj jest przy ulicy Ne 


"() Z tego samego początku. pochodzi raguzańskie grukniti i 
olskie gzuchnąć lub runąć. Nasze- polskie runąć znaczy. naprzód 
ŻW trzaskiem obalić się. 1 tak Kniażniu tłómacząc te Horacjusza 
słowa ruit myle sua napisal: Potęga bez rozsądku swym ogromem 
runie. Powtóre runąć znaczy huknąc,dzwi k wydać, jak tego 
`w słowniku Lindego many następujące przykłady: owze glos na- 
ksztalt SR runie Twardowski. ` Pszczoły wszystkie runą. Za- 
hawy. = W tém xunął z nieba głos Odymulski. (Przypisek redakcji.) 
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ki do lewej? że helmy nie świeżo ukute, Że-napisy nie 
świeżo wymyślone, to widać oczami ciała i duszy. -Myśl 


wszystkich słowiańskich pokoleń dotąd znaczy mularza: 
dli słowo dotąd znane Czechom (Dliti , po niemiecku z0- 
gern) najpięknićj w tem miójsca użyte. Nie mógł być 


